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Dnia 31 z. m. (12 b, rn.) Rada Administra­
cyjna mianowała P. Antoniego Rudkow skiego  
Podsędka Sądu pok: pow: Rawskiego, Sędzią 
Trybunału  cyw: I. insL: woie: Augustowskiego. 
—  Wczoraj Redakcji K urjera Warsz: od J .T .  P. 
przysłano na Zupę-rumforcką zł. 5, i od J. B. 
tyleż. Dla Instytutu moralnie zaniedba: dzieci 
zł. 3; oraz od Alaski w różowym dominie z czer­
woną peleryną zł. 42 gr. 15; w puszce będącej 
w Biórze Kommissji R. S. VV. D. i O. .P. zna­
lazło się «ł. 37 zr. 20; Bezimienny z łoży ł pół- 
tory ryzy  papieru i 2 paczek piór. Dla bie­
dnej W dowy z 5giein dzieci zł. 2. —  Sławny 
Herkules I ia p p o ,  zadziwia teraz Publiczność 
Ratiską- i wybiera się do W a rsza w y .  — 1 N a­
kładem księgarni S. H. M erzbacha  przy ulicy 
Miodowej pod Nr 4 8 6 ,  zbioru D z ie ł  d ra m a ­
tycznych  grywanych na teatrach Warszawskich 
wyszedł oddziału 2go N r 7 (czyli 19 dzieło) 
pod tytułem D ziesięć la t Łycia K ob iety  c zy li  
z łe  ra d y , vv 5 aktach z fran: P. Skr ib , z ryci­
ną (Panna Z uczkow ska  w roli Adeli),1 cena zł. 
3. W  tym zbiorze wyszły iuż następuiąee dzie­
ła : M ira n d o lin a  zł. 1 gr. 15, P oko ik  Z u z i  
zł. 1 gr. 15, N ieproszen i goście zł. 1 gr. 15, 
B en D a w id  zł. 2, K to wie na  co sic to p r z y ­
da  zł.  1 gr. 15, Ona go n ien a w id zi zł. I 
gr. J5, Bióraliści zł.  I gr. 15, Z a m p a  zł. 
2 gr. 15 /  K om ornik P oeta  zł. 2, D la  czego 
zł. ] gr. 15, D aw ne grzechy  sł. 2, D ru g i 
rok  i ł ,  2, N i c i na  i P a ź  zł. 2, K a m i/ja  R y-  
kebur  zł. 1 gr. 15, M a lw in a  z ł .  2, M iło ść  
i R ozsądek  zł. 1 gr. 15, P recjoza  zł. 2 ‘ gr. 
15, S ied m  D ziew cząt p o d  bronią  zł. 2. Zbiór 
ten ciągle wychodzi.—  W  ostatni dzień karna­
wału, odbył się we wsi Leśnow ola  obrząd ślu­
bu W. Józefa Okęckicgo  z W . Izabellą  P ie­
karską , córką J W .  Konstantego P iekarskiego  
Sędziego pok: pow: i miasta W arszawy, Dzie­

dzica włości pod W arszawą. Nowożcńci po ślu­
bie wyiechali do dobr K robow a  dziedzicznych 
Pana młodego.—  W czoraj w wielkim Teatrze 
po O blubienicy z Lam erm oru, przywołani JPan- 
na Z uczkow ska , JP. P iaseck i i JPani Z a lew ­
ska, i powtórnie JPanna Z uczkow ska , 'oraz JP ,  
P iaseck i. —— W7 handlu J. L. W~cimncra p rzy  u- 
lićy Krak; Przed:, są złożone nowego wyna­
lazku wyborne O strzyd ełka  do Scyzo rykó w j 
sprzedaią ł  < po zł. 2.

Z  K a fitz p . S ł ó w  kilka względem a r tyku łu  
umieszczonygó w Kurjerze W ar :  po-d d. 26 m. 
z. tyczącego Towarzystwa Artystów dramaty- 
ceny eh, 1 »wią- di na teraz Publiczność naszą. 
Doniesienie Autora wyż rzeczonego a r tyku ­
łu  T. K. należy sprostować, albowiem obecni 
w każdej reprezentacji, widziemy i słyszemy, 
iak Pani R aszew ska  i P. K u za w iń sk i w rolach 
pierwszego rzędu Amanlck i Amantów, z pra-  
wdziwem zadowoleniem są przyjmowani. P. R a ­
szewski obok talentu, powszechnie ulubiony. 
P. O liw iński w rolach komicznych nic njezosta- 
wią_ do życzenia. Pani M alew ska  w rolach Pań 
i Panien przestarzałych, dowodzi wiele -znajo­
mości sztuki dramatycznej, nie wyłączaiąc P. 
K rzesińskiego  który niedawno p rzy b y ł  do te­
go Towarzystwa. Te tylko osoby są -szczegól­
nym celnn uwagi naszej i Publiczności. Zaś P. 
T ursk i i D ym idow icz  w krótkiem ich poświę­
ceniu sie temu zawodowi, dość mile widziani na 
scenie. PP. Okońscy i Panna M icha łow ska  wie­
le dokładaią starania. N. W . P. P.

Z d a rzen ie  p ra w d ziw e . Robotnik pracujący 
p rzy  cegielni, poróżnił się a swoią Zoną, któ­
ra oddaliwszy się od niego m ieszkała w mie­
ście; na próżno starał się opuszczony mąż przyjść 
z nią do zgody, gdyż ta unikała wszelkiego z 
nim spotkania. Przed kilku tygodniami dowia- 
.duie- się żona, że mąż i-ej przywalony gliną^
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l y c i e  pos t radał ;  nowina ta zasmuci ła nieco m a ł ­
żonkę,  n iedowier zaiąc  iej zupe łn i e ,  pos ł ała  k r e ­
wnych  i znaiomych aby sig p rzekonal i  o tym 
•wypadku.  Wsz ys cy  wracaiący z owej  Cegielni 
donieśl i  zgodnie,  że nie t y lko  sig zab i ł ,  ale 
iuż  pochowanym został .  Natenczas nie zwleka 
iu?, wdowa,  i udaie się sama gdzie iej ma//, p r a ­
cował ,  dla zaciągnienia po t r zebnych  wiadomo­
ści. P r z yby w a  do mieszkania k tóro nieboszczyk 
za jmowa ł ,  i p ie rwszym przedmiot em k tóry  spo­
s t r zeg ła ,  b y ł  mąż t r zymający  w r ęku  ki j ,  z k t ó ­
ry m - p o w s t a ł  na iej przywi t an ie ,  i si lnie wier­
ność ma łżeńską  przypominać zaczął .  P rzes t r a­
szona nagłem zjawiskiem męża i zmieszana bó­
lem udał a  sig do poko ry ,  i odtąd z nowym nie­
boszczyki em w zgodzie Syć p r zy r ze k ł a .  Każ­
dy ł a two  sig dorozumie,  że mąż umyślnie  wieść 
o swoie j  śmierci  r ozgłos i ł ,  aby zwabić, mał żon­
k ę  do siebie.

Z  G dańska . —  Angl ja ,  Francj a i Holandja ,  
zdaią  sie na ten raz być  obficie zbożem zao­
pa t r zone ,  lecz otwier ają  się znowu widok i ,  że 
zmianę w tym handlu  spr awią po tr zeby Ame- / 
r yk i .  Dowóz mąki  z A m er y k i ,  zaopatruiącej  
niegdyś  targi  europej skie ,  ustać będzie  mus ia ł  
i iuż do Anglji  i Holandj i  p rze s łano polecenia 
dla zakupienia  tamże na rachunek  amerykańsk i  
pszenicy i żyta .  Okol iczność ta zwraca speku ­
lacje  i d °  innych  okolic i iuż poiawiaią sig 
dopytujący sig i kupować chcący po dotychcza­
sowych nizki ch  cenach,  t ak ,  że iu/, zawarto u- 
k ł ady  i zakupiono wiele pszenicy 132 do 133 
funtowej  na jpi ęknie j szego białopst rokatego ga­
t unku  po 280 do 290 zł .  pr . ,  dobrej  wysoko- 
p s t rokate j  po 250  do 260 zł .  prus:  a zwycza j ­
nej  pst rokate j  220 do ‘230 zł .  p ru :  na dost a­
wę  z prow incji.  Zyta  bardzo tu iest mało,  tak,  
Se na zwyczajne  potrzeby z okolic sąsiedzkich 
dowozić muszą,  a ponieważ p rzy  o twarciu że­
glugi  tak  do Norwegj i ,  iakotea do portów Ros- 
sy j skieb,  dopytywal i  o ten gatunek zboża,  spo­
dziewać sig na leży,  przeto zawar to iuz t akże  
k i l k a  uk ł adów ua wiośnianą dostawę polskiego

żyta  t r anzytowego (bez cła)  po 150 zł .  p ru s : ,  
za łasz t .  Handel  mat e r j a ł em  d r ew ny m sz e d ł  
n i e ź l e  w upłyn ionym roku ,  i w t ym roku  t ak ­
że wywóz  onegoż do Anglj i  i F rancj i  niemniej  
znacznym będzie .  W s z y s tk ą  we łnę  zakupu ią  
t y lko  z tutejszych prowincj i ,  ieszcze przed s t r z y ­
żą,  w zamiarze posłania iep do Berl ina i iuż o 
tegoroczną s t rzyżę  zawar to k i l ka  uk ładów ku- 
dna 90 do 95 z ł .  prus :  za cetuar .  Nasienie 
lniane okażuie  sig nowym odby t  tu znajduią-  
cym a r t y ku łom  i iuż na ten rok  zawar to  nań 
ki lka uk ł adów kupna po 450  z ł .  pr .  za łasz t .  
Rzepak  także  idzie dobrze ,  k tór ego wiele t e ­
raz zasiewaią w naszej prowincj i  i na dostawę 
którego pozawierano iuż kont r akty  po 10 zł .  
pr :  za szefel  pruski .

Z  Czech . —  Gazeta  P r a ska  donosi z Ka r l s ­
badu (Karolotve w a ry ) ,  „C h em ik  p. F.  C h . K r e -  
uzbu rg  z H i ldbu rghauzen ,  znany publiczności  
chemicznej ,  bawiąc  roku zeszłego w Kar lsba­
dzie,  bad a ł  pod względem iodu  na tur ę  k ip i ą ­
cej wody Kar lsbadzkie j ,  znal az ł  w niej  istotnie 
od,  to ważne uleczające1 ciało,  i p r zy cz y n i ł  
sie p r zez  to do odkrycia  iednej ieszcze taiemnicy 
naszej  zbawiennej  wody.  Odkryc i e  to po tw ie r ­
dz i ł  Dok to r  Plej szl ,  profesor  chemji  przy  uniw er-  
sytecie Praskim.  Tenże  P. K reuzbu rg  wyiaśni ł  
także  dotąd taiemniczy zapach zupy mięsnej ,  
k tó ry  z pary  wody  Karlsbadzkie j  czuć sie da- 
ie. W y k a z a ł  bowiem,  że kipiąca woda Karls-  
badzka ma w sobie mnóstwo smoły  ziemnej ( b i ­
tumen)  i ś lady wodorodnego siarczancgo gazu.  
Zapachy tych obu ciał  łącznie  z gazem kwasu  
węglowego i pa rą  wodną,  tworzą  ten ta 1̂  m a ­
miący zapach zupy mięsnej .  Mamy oraz na- 
dzieig,  że i w Kar lsbadzie  także  zaprowadzone 
będą  t ak  bardzo s ławione kąpiele  bagniste.  U- 
dało  sig bowiem staraniom, ty le  krotnie  wspo­
mnianego chemika Pana K re sb n r g , od k r yć  w b l i ­
skości Kar lsbadu żelazo zawierającą roś l inną i 
bagnis tą  ziemię.  Te  kąpie l e  bagniste naszą w o ­
dą kąpiącą p r zy rządzone ,  powinny posiadać w 
sobie nadzwycza jną moc ulcczaiącą.



j4 n g lja .—  W  J z b i e  w y ż s z e j  k r ó t k o  t r w a ł o  
p o s i e dz en ie ,  na k t o r e m  wni es i ono  u ł o że n i e  a- 
d r e s u  na m o w ę  t r o n o w ą . —  U wa ża ją  że dla  hau-  
-dlu A n g i e l s k i e g o  m o że  b y ć  b a r d z o  s z k o d l i w e  
n o we  'Ur z ą d z e n i e  ce l ne  w P o r tu g a lj i , n a d  k t o ­
r e m  s ię  n a r a d z a j ą  s t a n y .  —  M a i ą  b yć  p a r l a m e n -  
towi  p o d a n e  p r o i e k t y ,  o usun i ęc i u D u c h o w i e ń ­
s t wa  z i z b y  w y ż s z e j ,  o z nies i en i u  h a nd lu -  n i e­
w o l n i k a m i ,  i o l ożach O r a n ż y s t ó w .

H iszpan] a .—  Z n o w u  m ó wi ą ,  że K r ó l o w a  R e -  
i en t ka  z s wą  m a l u t k ą  c ó r k ą  K r ó l o w ą ,  z wi edz i  
te mie j sca  w H i s z p a n j i ,  w k t ó r y c h  m i e s z k a ń c y  
o d s t r ę cz a j ą  s i ę  od iej s t ronn ic t wa ;  s p o dz i ew a  
się iz te o d w i e d z i n y  wz n ie cą  k u  niej  ich p r z y ­
c hylnoś ć .  Pi sma o p o z y c y j n e  d z iw ią  się,  że d o ­
t ąd  m a ł o  z n a n y  c z ł o w i e k ,  to ies t  P .  M end iza -  
bal n a g le  d o s z e d ł  do t a k  n a d z w y c z a j n e j  wz i ę-  
t o sc i , ez e  t e r a z  co chce  to  w y k o n y w a ;  i ed n a k  
zda i e  się  iż w k r ó t c e  z mi en i  się iego wzi ęt ość .

F ra n c ja .—  W i ę k s z a  część  d z ie n n i k ó w  c h w a ­
li b y ł y c h  M i ą i s t r ó w  że się  od da l i l i ,  uwa ża i ąc  
t ę -o f ia rę  za u ż y t e c z n ą  k r a io w i .  N i e p o d p a d a  w ą t ­
pl iwośc i  że  w n o w y m  s k ł a d z i e  M i n i s t r ów  b ę ­
dz ie  P.  H u m a n . — j e d n a  z g a ze t  u b o l e w a  iż P.  
T jcr  na  k i l k a  dni  p r z e d  z ł o ż e n i e m  u r z ę d u ,  w y ­
d a ł  2 0 0 , 0 0 0  f r .  na ba l ,  i ede n z n a jś wi e t n ie j s zy ch .

R ozm aitości.  P r z e m y s ł o w e  C z e c h y  - w r o ­
b ie n i u  c u k r u  b u r a k o w e g o  p r z e ś c i g n ę ł y  swoich  
n i e m i e c k i c h  sąs i adów.  W  k ra in  t y m  l i czą  20  
f a b r y k  c u k r u .  N a j w i ę k s z a  i na j l e p i e j  u r z ą d z o ­
na  n a l e ż y  do Xiecia  T h u r n  i T a x i s  w D o b r o -  
wi c y  p r z y  M ł o d :  B o l e s ł a w i u .  W y r a b i a  ona 
cod zi enn ie  1 , 0 0 0  c e t n a r ó w ,  w ogól e  8 0 , 0 0 0  ce-  
t n a r o w  b u r a k ó w ,  k t ó r e  o k o ł o  5 , 0 0 0  c e t n a r ó w 
b i a ł e g o  c u k r u  d o s t a r c z a j ą . — S ł a w n a  m a l a r k a  
Lebrun  o po wi a da  w swoich p a m i ę t n i k a c h :  „ W i e ­
d e ń  - ma t r z e c h  n i eb e z p i e c z n y c h  n i e p r z y j a c i ó ł :  
w i a t r ,  k u r z a w ę ,  i w a l eę .<<-— L e s s y n g  w y r z e k ł :  
„ R a f a e l  b y ł b y  m a l a r z e m ,  g d y b y  s ię  n a w e t  i 
b e ż  r ą k  b y ł  u r o d z i ł , “  i p r z e z t o  o k r e ś l i ł  c o ­
k o l w i e k  za  m o cn o  p o t ę g ę  i en j us zu .  P e w i e n  h i ­
s z p a ń s k i  s z t u k m i s t r z  p ó p i ę r a  zdan i e  L e s s y n g a ,  
a lb ow i em  b ę d ą c  z p r z y r o d z e n i a  i ed ną  t y l k o  o b ­

d a r z o n y  nogą ,  na  na ci ąg n ię t e j  l in i e  z naj  w i ę k sż ą  
l e k k o s c i ą s k a e z e ,  —  E g i p c j a n i e  w r.  1 2 JL2 p r z e d  
C h r y s t u s e m ,  mie l i  w y n a l e ś ć  spos ób  wa rz en i a  p i ­
w a ,  k t ó r e  p e l u z y ń s k i m  n a z y w a l i  n apo ie m;  od 
mias ta  P e l u z j u m ,  l e żąc ego  p r z y  u j śc iu  Ni l u ,  
g d z i e  n a j p i e r w e j  w a r z o n e  b y ł o . —  W i k t o r  H u­
go  n a p i s a ł  d r a m a t ' :  „ P a n i  M a n  te n o n ,“  k t ó r y
n i e b a w e m  p r z e d s t a w i o n y  b ę d z i e  X ź n a  Kraott
w y d a ł a  w P a r y ż u  d w a  d r a m a t a  : , , J o k a b e d , “  I 
, , S y n o w i e  K l o d o m i r a ,  , , p i sma  c za s owe  w i e l k i e  
p r z y z n a j ą  im z a l e t y .  —  W e  L w o w i e  w y s z ł o  W 
p i ę k n e j  o p r a w i e  d z i e ł k o  m u z y c z n o  ■ z a p u s t n e ,  
p o d  nazwą. :  , , M iło stk a  i  rnałieństw o p n e t  
m azurek, na k o r z y ś ć  p ows ta ć  inaiąccgo we L w o ­
wie  z a k ł a d u  o p i e k u ń c z e g o  dla  m a ł y c h  dz ieci ,  
k t o r e i n to  to  d z i e ł k i e m  Pa n S.  W . S zysler  K o ­
m is a rz  w o i e n ny ,  sz cz eg ó ln i e  m i ł o ś n i k ó w  t ań ca  
u d e r z y ł .  O i le  sam p o m y s ł  i es t  o r y g i n a l n y  i 
d owc i p n y ,  o t y l e  s z c z ę ś l i w e  w y k o n a n i e ,  t a k  co 
do m u z y k i  i ak o i po ez j i ,  uj inie  k a ż d e g o  m i ł o ­
śnika  t ańca  i m u z y k i ,  a d o b r o c z y n n e  d z i e ł k a  
t ego  p r z e i n a c z e n i e  i m i e r n a  onego  cena ,  z na ­
czn y r o k u i e  o d b y t .  ( R .  L .)

B n n k  P olski. Ogłasza  iż niedoszła do s k u t k u  
sprzedaż Dó br  KA HGO SZ VN w Płockiem,  ronią­
cych r o z l e ^ a s c i  wł ók  26 mor:  8, prę:  137 mia ry  
n o n o  - polskiej ,  odbędzie  się teraz za zniżony sz a­
cunek  vv terminie  14 War ta  r. b. o godzinie 10 ■ 
Sana w Sali  z wykł ych  posiedzeń Bankowych,  C h c ą ­
cy ubiegać się o k u p n o  tych Dóbr  winien przed  
rozpoczęciem Licytacji  z łożyć vadjum w ilości z ip: 
5,000 Ristami  Zast:  lub gotowizną,  Najwięcej  po-  
st^fiuiący zapłaci  do Kassy Banku Pol sk i ego  naj ­
dalej  w dni 2 0 o d d a t y  os ta tecznego przybicia s u m ­
mę iaka postąpioną będzie poczynając od złp:  17,S8&. 
Niemniej  przyjmie do spłacenia ciążący też Dobra  
d ł ug  Towarzys t wa  Kred:  wi lości  złp:  19408 i 0- 
p ł acać  będzie rocznego k a n on u  z łp :  S0O, d ot rzy­
ma nadto  k o n t r a k t u  dz ie r żawy dzisiejszemu dzier­
żawcy aż do ro ku  I S46. Dalsze warunki  tudz i eż  
t abe l la r yczny  wyk az  ź ródeł  dochodu Dóbr ,  każdy 
chęć kupna  maiący przej rzeć może w K s n c e i l a r j i  
Sekr eta r za  Jl i iego B a n k u  Pol: codziennie od god:  
10 z rana do 2  po południu:  tudzież  u W .  ł iorzy- 
ckiegb Pa t r on a  w P ło cku ,  można ,nadto  p r zekonać



sS? o s t a n ie  D ó b r  i  na  g r u n c i e ,  —  R a ó o  S t a n u  
P re r . e s  [ j u b o w i d i k i . —  S e k r e t a r z  J l n y  Ł u b k o w s k i .

P R Z Y J E C H A L I  do W A R S Z A W Y .
O l s z ew s k i  M a i o r  z P ł o c k a ,  B o g u s ł a w s k i  W i k t o :  

Dzie :  z S i n i a r z e w a ,  R a j s k i  J e h o r  Bz ie :  z G u b e r n i  
G r o d z i e ń s k i e j ,  Ka l i ńs k i  J a z :  S ę d z i a  Appe! :  z D o ­
b r z y n i a ,  Z a l e w s k i  F r a n :  O b y w a :  z Si edl ec ,  Gr i c -  
m a o b e r  R o mi n i s s a r z  O b w o :  Ku ia w:  z Br ześ c i a  K u -  
i a w s k i e g o ,  G ó r s k i  F o r t u :  Dzie:

D O N I E S I E N I A .  ,
A P T E K A  z D O M E M  m u r o w a n y m  o i ednem p i ę ­

t r z e  w Mieście  S z c z e b r z e s z y n i e  O b w o d z i e  Z a m o j ­
s k i m W d z t w i e  L u b e l s k i e m  p o ł o i o n e m ,  i es t  do  w y ­
d z i e r ż a w i e n i a  p o d  k o r z y s t n e m l  w a r u n k a m i  na  l a t  
3  l u b  więcej  od  1 C z e r w e a  r .  b.  , Bl i zszq  i n f o r m a ­
c j ą  p ow z i ą ś ć  m o ż n a  w d o m u  p o d  N r  705,  p r z y  u-  
l i cy  L e s z n o  na  d r u g i e m  p i ę t r z e  po  p r a w e j  s t r on i e .

O n c g d a j  p r z y  R a w i e  W i e j s k i e j  z g u b i o n o  P E ­
L E R Y N Ę  s u k i e n n a  gr ana towi ] .  O d d a w c a  p o d  Nr  
574,  p r z y  u l i cy  D ł u g i e j  w ł a ś c i c i e l o w i l ! o m u r a t r z y -  
n ia  n a g r o d y  z ł :  36.

J d ą c  u l icą  K a r m e l i c k ą ,  L e s z n o ,  p r ze z  Tłó i r t a -  
e k i e ,  Bi e l ańską  na  S e n a t o r s k ą ,  z g u b i o n o  2  K A R ­
T K I  w i ę z y k u  N i e m i e c k i m ,  L I S T  do J a n o w s k i e g o  
t Mur gva b i ego  i B I L E T  J a n o w s k i e g o  do S a r n a c k i e ­
go .  ( Ła s ka wy  z n a l a z c a  r a c z y  t a k o w e  od da ć  do D r u -  
5i a r u i  K u r j e r a .

P o t r z e b n y  iest  z d a t n y  O G R O D N I K  h a  w ies o 4 
jr.jle od  W a r s z a w y ,  k t ó r y b y  p o s i a d a ł  d o k ł ą d n e  
w i a d o m o ś c i  do z a ł o że n i a  O g r o d u  p o t r z e b n e ;  w i a ­
d o m o ś ć  w d o m u  p o d  N r  2647^ L i t :  A.  p r z y  u l i c y  
J Mą r j e ns z t a d t  na  p i e r w s z e m  p i ę t r z e .

S P I C H R Z  d u z y  tyklepiony l ńas syw m u r o w a n y ,  
do  maięcia,  o r az  K O C Z  m a ł o  co u k y w a n y  do s p r z e ­
d a n ia  p o d  N r  551,  w P a ł a c u  dawnie j  L a s o c k i c h .

W  dniu,  17 L u t e g o  r. b .  z g u b i o n y  zo s t a ł .  P I E R ­
Ś C I E Ń  z ł o t y  ma s y f ,  w p a s k i  g ł a d k ą  r o b o t ą ,  w k t ó ­
r y m  o p r a w n y  K r w a w n i k  m a ł y  nie  z w y c z a j ne j  f o r ­
m y ,  na k t ó r y m  h e r b  b y ł  r z n i ę t y ,  do k o ł a  k r w a ­
w n i k a  w ą s k a  etna l l j ka  n i e b i e s k a ,  c a ł y  pi e r śc i eń  
i e s t  d a w n e g o  f a sonu .  Ł a s k a w y  z n a l a z c a  r ac z y  t a -  
J s o w y  o d d a ć  p o d  N r  366,  n a  K r a k o w s k i e  P r z e d ­
mi eśc i e  do M a g a z y n u  S.  N e j b a u e r ,  o p r ó c z  w d z i ę ­
c z n o ś c i  s t o s o w n e  o d b i e r z e  w y n a g r o d z e n i e .

jJSgp1 L O K A L  na p i e r ws ze m  p i ę t r z e ,  p r z y  u l i cy  
N o w y  Ś w i a t  Nr 1296.  o b o k  F o x a l u  do naiec i s  od  
W i e l k i e j  no c y  i L P ł ł R O l E ,  G A B I N E T .  P R Z E D P O ­
K Ó J  i K U C H N I A  ze S T A J N I Ą  i W O Z O W N I Ą .

D o  f a b r y k i  Kwi a t ów p o t r z e b a  k i l k a  P A N I E N E K  
i o  n a u k i ,  R o d z i c e  chcący o dd a ć  C ó r k i  swoie  ze -  
®hcą  się z g ł os i ć  do p o d p i s a o e g o .  J.  L ,  f f a m m e r -

• *

M D n i a  17 b,  m.  w y b i e g ł  P i e s  g o ń c z y  i  d o ­
m u  Nr  1302,  p r z y  u l i cy  N o w y  Ś w i a t ,  k t o -  
—,— b y  go p r z y t r z y m a ł ,  - - p r os z ony  i e s t  z e b y  

go w y p u ś c i ł  lub, odprowad-z i ć  k a z a ł  p od  t e n  Nume r ,  
z a  co o d p r o w a d z a i ą c y  dostani-e R u b l a  n a g r o d y ,  > 
k t o b y  go zaś  z a t r z y m a ł ,  sain s o b i e  p r z y p i s z e  wi -  
n ę T a k i e j  z t ąd  n i e p r z y j e m n oś c i  d o z n a ć  mo£e  p r z y ­
w ł a s z c z a ć  c u dzą  w ł a s n o ś ć ,  p i e s  t en '  c z a r n y  d u z y ,  • 
t ł u s t y ,  m o r d a  i p o d b r z u s z e  wi l cza t e .

D n i a  15 b.  m.  p r z e c h o d z ą c  N o w y m  Ś w i a t e m  o d  
d o m u  O i j e r a  p o  za  d o m J a s i ń s k i c h ,  z a b ł ą k a ł a  się 

- W y ż l i c a  z r o d z a i u  H u r l a n d z k i c h ,  b i a ł a  z o d m i a n a ­
mi  k a s z t a n o w a t e i n i ,  8 mies ięcy m ą i ą c s ;  z n a l a zc a  
r a c z y  o d es ł a ć  p o d  Nr  1281,  n a  p i e r w sz e  p i ę t r o  od  
f r o n t u ,  za  n a g r od y .  ^

J a t k o  u R o g a s k i e g o  p r z y  u l i c y  f H u g i e j  A r  550, 
Ś N I A D A N I E :  S z c z u p a k  z sosem c h r z an o : ,  S a n d a c z  
2 k i ,  K a r a s k i  s i ta . ło : ,  K a r p  z sosem,  P i e r o g i  r u s k i e  
ze śmi e : ,  P o t r a w a  z  p u l a r d  z s os em k a p a r o : ,  Pie-  
c z e u c i e l e :  z o g ó r k i e m ,  Z u p a  g r z y b o j  i r y b n a .  K O ­
L A C J A :  K w i c z o ł y ,  K u r o p a t w y ,  K o t l e t y  cielę:  od-  
b i i ano ,  R j b y  t r o i a k i e .

*** Dz i ś  w K a w i a r n i  p r z y  u l i c y - M i o d o w e j  p o d  
Nr  4 (35, w d o m u  W . . G r a b o w s k i e g o ,  g r ać  i sp i e -  j 
wa ć  b ę d ą  P a n n y  P a u l i n a  I le s s e n  i P a u l i n a  P r a j s .  
Z a c z n i e  się o gódż r n i e  6. W c h ó d  y  b r a m ę  na p r a w o .  v

*** Dziś  p o d  F r e i s z y c e m  w K a w i a r n i  P.  Suko*  
ł o w s k i e g o  p r z y  u l i cy  T r ę b a c k i e j  Nr  na 1 m pię-  

. t r z e ,  od g o d z i ny  6  w i ec z ó r  g r ać  i ś p i ewać  będą  
P a n n y  H es sen ,  n i ezawodni e . .

Dz i ś  w K a w i a r n i  L i t e r a c k i e j  p r z y  u l i cy  P o ­
dwa l e  N r  532 , n a  p i e r ws ze m  p i ę t r z e ,  g r a ć  i ś p i e ­
wać  b ę d ą  P a n n y  H essen  T e r e s a  i L ou i z a .

D z i ś  r an o  z i m n a  s t op :  Ą. W c z o r a j  w p o ł u :  c i ep ł a  2,
T E A T R . W I E L K I .  J u t r o  M ł y n  c l jube lsy i .
*** J u t r o  i po i u t r z c  T E A T R  M E C H A N I C Z N Y  

Ś W I A T A ,  o a z  w i do wi sk o  F a n t a s m a g o r y c z n e , do-  
ś w i a d c z e n ia  H y d r a u l i c z n e  i u l u b i o n e  F a i e r  w e r k i  
g a z o w e  w r o z m a i t y c h  k o l o r a c h  i o d m i a n a c h ,  p r z y  
u l i cy Mi od owe j  w P a ł a c u  K o c h a n o w s k i e g o .  Z a ­
cznie  s ie o g od z i n i e  7 w w i e c z ó r .  i

*** G A B I N E T  S Z T U C Z N Y C H W Y R O B O W . s e  
S Z K i E A  na D ł u g i e j  u l i cy  w d o m u  P c t k a i i s k k h ,  co 
dz i e n n ie  o d  r a n a  do wi eczo r a .  B r ac i a  M iszo .

Spie  r o z m a i t y c h  św ie żo  o f r z y m a n y c h  H o l e n d e r ­
ski ch  N A S I O N  O g r o d o w y c h ,  P a s t e w n y c h  i K w i a ­
t o w y c h ,  k t ó r e  n a b y ć  m oS na  w H a n d l u  K o r ze n i  i 
W i n  p o d  Nr  n a  p r zec iw K o ś c i o ł a  Sgo K r z y ­
wa, d o ł ą c z a  się do dz i s ie j s zego  K u r j e r a  dla  
n o w n y c h  P r e n u m e r u j ą c y c h  yy W a r s z a w i e .  '


